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- Powody dymisyi hr. Czernina, 
łk: 7 Wiedeń, 16 kwietnia, 

(+ Wiener ową z» Ef > 

Już od duószego Czasu obiegały wiadomości, 
że gianowisko hr. Ozernina zachwiało się skut- 
kiem rozbieżności pomiędzy mim a: cesanrzam. ~- 
Dymisya hr. Czernina, przyjęta przez cesarza, 
potwierdza prawdziwość owych  rwiadomtości, 
którym swojego czasu tak stanowczo zaprzecza- 
mo. Trzy sprawy spowodowaky głównie ustypie- 
nle Ozarnina: 

1. Skutki traktatu brzeskiego wobec Pola. 
ków. 

2. Wystąpienie hr. Czersina przeciwko Cze- 
chom. 

3. Fakt, żo hr, Ozemia w oałakniej  stwiożej 
mowie podjal eprawę >franeuskich nachów po- 
kojowych «, | 

IW każdym razie — pisze wymieniony dzien- 

C — jest rzeczą niezwykłą, ażeby minister 
Epniw zągramieznych, który miał takie znacze- 
nie j powodzenie, jak hr. Ozamin, któny dał mo- 
narchii trzy traktaty pokojowe, tak nagle upadł. 


Pólurzadowe oświadczenie. 


Wiedeń, 16 kwietnia. 
„Wiener Allgemeine Zeitunge, orgam mini- 
siwa spraw zagranicznych, pisze: 
żeby z góry zapobiedz wszelkim miaporo- 
bumieriom, należy mazmaczyć z całym nąci- 
skiem, że Ozerin mist wgląd w treść listu kg. 
Sykstusa, że znał szczegółowo tę treść i osobi. 
Ście za nią ręczy zgodnie z, notą ministerstwa 
m zagranicznych z dnia. 12 bm. Stwiordze 
a togo faktu będzie zapmzeczarńiem owych po- 
głosck, wedle których dymisya br. Ozemin» 
byłu poprostu skutkiem sfery Clemenceaue i 
oznaczała zwycięstwo francuskiągo prezydenta 
gabinetu. > 
Przeciwnie, jak stwierdzają, koła dobrze poin- 
formowane, już od dłuższego czasu oVjawiały 
Się różnice w zapatrywaniach poniędzy cesa- 
a hr. Czerninem, który też odnióst awa- 
żemie, że już nie posiada zaufania monarchy, 
koniecznego do skutecznego sprawowania: wrzę- 
idu. Ta okoliczność jest właściwą przyczyną dy- 
misyi i trzeba raz jeszcze podnieść tragiczne 
Zrządzenie łozu, że muszą pożegnać się dwaj lu- 
dzie, którym pizyświocał ten sam cel, to jest 
psigęnięcia honorowego pakoju. Ozernin uste- 
puje, ale nio dłatogo, jakoby wytyczne jego pa- 
h coasxarzt. | 
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„Katastrofa 


ak, > "A . -< 
polityczna: 
Wiedeń, 16 kwietnia. 
Deutsche Naehnichten« donoszą zg kół nie- 
miacik o-narodowych: 
Ustąpienie hr. Czemina jest katastrofą pot- 


tyczną. Zaufanie Niemców w konstytucyjne 
prowadzenia polityki zagranicznej jest wstrzą- 


śnięte. Z osdbą hr. Czemina jest uwiązame sta- 
nowcze zaufanie wszystkiech Niemców anstrya- 
ckich, tudzież bezpieczeństwo sojuszu z pań- 
siwem niemieckiem. Hr. Czernin pozysiaat sobie 
także zastanie Węgrów. Ustapienie hr. Czerni- 
na nie pozesianie bez doniosłych skutków na 
polu stosunków wewnętrznych, 


Na wywody »Deutsche Nachtchten< Konie- 
- SUW o powiedź, stwierdzająca rone oko- 
żać ustąpienia POCOO austryacey mogą uwa- 
zka e a hr, Cronig za Malawitnofę poii- 
ime uanod r = +6 Ay także 
MB jest 4 Y da Których ustąpienie lw. Czerni- 

ÀS isare usunięciem katastrofy. Niemoy 
mogą mieć zaufanie do hr, Czemnina, gdyż wol- 
mo im iokować swoje zaufanie wedle wiausnego 
uznania, ale kto posa Niemcami miał talkie 
zamfumie do ustępującego aininistnu? Niemcy mu. 
Bza się pogodzić z faktem, że Anstryw jest pań- 
stwem narodowiościowem, w którem także inne 
narody mają coś do powiedzenia. Co do zanfa- 
niai Węgrów, to niechaj Węgrzy w tej spniwie 
zabiorą głos, naprzykład hr, Andrassy, a także 
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(Ciąg dalszy), 
— A wy skąd jesteście? 
kolei. 
kaz parafii F. ST 
— Skądże idziecie obecnie? 
— Właśnie z waszej Wsi. 
do załatwienia? . 
— Chodziłam od chaty do chaty po żebpucj, 
Gi a A nio sarkali ludzie, żeśCie 7 obcej para- 
a przyśli po jalmużnę? < 
to. Wszędzie obdarzyli mnie, 


J tie 4 . . . 
mógł. Nie gniewali się na mnie. 
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Prenumeratę przyjmują: 


zamiejscowe: AZdministrzoya  Kovej Felarmy* i wasystkie urzędy pocztowe, miejscową 

Aemimstracya „Nowe Retorsy™, — Giówna trefika w Rynkv. — Agency: J, Bopensk 

i A, Szłomorowsj, wi. Szczegzósła 9; Biuro ćriermiktw M, Hcpczyca, ul. Jagieilosaka T 
"Trafika w Sukiennicacn, 


Zamiejecową prenumeratę i egłeczenia (inseraty) przysvmują: we Lwewiłe Piure drienników 

A. Bachsteb, ulice Earcja kudwika L 21. — 5. Sokhołowzki, uliez Trzeciego Meja LOF 

W Jarosławia J. Soszyśsła. — W Tarzowie M. Pockach, — W Wiedniu: Herman Gsidx 

sckmied (sprzedaż oddsietnych numerów), 1., Vdilreiie 6, — X. Dukes Nschf, Russenzteie 

G Vegier (także w Run burgu, Frankfurcie a, M., Berlinie, Lipsku. Pazylełi Wreczywiu). — 

R. Mosse (reite w Berilis ie, kembunrgu, Kcnachłem i Korymstegoóze) — B. Sekalek (Walzeżle) — 
W Pisyżs Sociótś Mntrabie de Pubiie'tć A, Lorette, directeur, Ras Rongemoai 14. 


Załęsanizi de „Nowej Reformy" (prospekty, cyrknisrze, ogłcerenis itp.) prryjmt je Fę En eN$ 
o kat. ed 100 egz. fis remiejacowysh, a 1 kor. vù TUD ogs. dis miejscowych prenumareteeóG 


dr Wekenlo, który miałby niejedno da powie- euskie m dnia 14 kwieta po południu donosi o |gających zarządowi wojskowemu niemieckiemu urządzeń wojskowo-gospodarezych, dalej ognon 


zauka "w. spraiwie kiontnolawania 
podczas rokowań w Budapeszcie. 
A o konstytueyjnem i 
Czemina polityki zagranicznej npon 4 PA 
bok wielu innych ostatni falit, odp Sah a e. 
tegacyach, przemawiał © Taja c rk, x” 
wach przed milczącą i znad + aya 
wiedeńskiej Rady: miejskiej: 
wiedeńskiej Rady mief i, skiej 
Cenne wyznanie. 

j Wiedeń, 16 kwietnia, 
„Purłamentacische Ketregnoawdenze donogi: 
Ustąpienie br. Ozetnina wywrze bezpośredni 
w ma sesyę Rady państwa. Zwołaniu au 
stryackiej Izby posłów nie już nie stoi na prze- 
szkodzie, a prezydent gabinetu dr Seidler za- 
stanie spokojne położenie. 

(Jest to cenne wyznanie, iłustmujące kanstiy- 
tucj jne pruwadzenie polityki zagraricznej przez 
hr, Czemina, 0 czem paawią Niemcy, Dopiero 


pr. Czerniua | wtarynięciu Francuzów w fimię niemiecką na 


Gencie otaryńskima koło Buves. Także to do- 


prowadzeniu przez lir. |uiesienżo, jak inne doniesienia spaziwozduw fran. 


owskich z dni ostatnich, jest wymystem. 


są pt A 
Komunikat frantusii, 
(Vel. c. k Biura korern.) 
Wiedeń, 16 kwietnia, 
Komurikat franouski z dniw 14 kwietnia 
wieczorem: 
Dzień wypełniony był wzajesanem  astrzeli- 
waniem w kilku punktach frontu. Nie przyszło 
do żaklnej walki piochoty, 


apr irona 
lihu waen maasia Catin. 
(lu a k. Eira Kotrtp./ 
= Beriia, 16 kwiećnia, 
(Biuro Wolifa). Og duia 15 października 1917 
do 15 kwietnia 1918 mocarstwa centralne wzię: 
ły do niewoli przeszło 517 tysięcy jeńców, zde 


po jegomastąpieniu nikna przeszkody do zwoła| były. 7-246 dziął, akoło 20 tysięcy karatinów 


nią parlamentu, al sytuacya stanie się spokojna- MASZYNOWYCH i 


Byłaby rzeczą zajmującą dawiodzieć się, ozy dr 


Sieidier należy do owych »patryctówe, którzy — nieprzeurany 
fak zapewniał poseł Lauganhahn w komisyi go| przeszło 800 


spodanczośwojennej — czczą, hr. Czernina. Ćw. 
red.) bt 


Sstatni ckt urzedowy hr. CZerniRi 
ma Wiedeń, 16 kwietnia. 
Jak gonosi Parlamentarische  Korrespon- 
denze, prawdopodobnie kr. Czernin podpisze 
jeszcze traktat pokojowy z Rumunią. 


wy, + 


R i przeszła 100 tanków, Nadto do- 
ich ręco przeszło 100 autormobilów 
CY autonobilów, 7.000 wozów i 
gteryat kolejowy, wśród tego 
O togomotyw i 8.000 wagonów. Za- 
pasy AMXinicyń zę są nawet w przybiiżeniu o- 
brackowańe, Sahoj amusżcył artyleryjskiej m- 
liczono dotad weszlo 3 miliony pocisków. W 
tymże zasię zestrzolonu qrzeszło 1.100 samo- 
TOMO 1 przeszło 190 bałonów na mwięzi. Zresztą 
lep wojenny d 
niu obliczony, 


stalo Się wy 
pancemęsch, 


stonie 


Przejmowanie administracyi 


Dr Kilhimann wchec dymisyi? | P'ZeZ rZ3d polski w królestwie. 


ZWarszawy piszą do Dziennika Naro-| Rząd zamierza zorganizować kasy chorych, 


Aki 7+ 


już od początku manca nie przebywa na terenie 
francugkto-amgielskim, skutkiem czego rząd fram- 
cuski nie może go wezwać do przedłożenia li- 
stów cesarza Karola. 


Ź frenłu francuskiego, 


(Tel. e. k. Biura koresp.) 
Berlia, 16 kwietnia, 
Unządowo wieczorem: Miejscowe wałki na 
Macu boju nad Lys. Wulverghens i rieprzyja- 
cielskie linie na północny wschód od tej miej- 
scowości wzięto szturmem. 
Berlin, 16 kwietnia. 
(Biuro Wolffa). Przy przedsięwzięciu, podje- 
tam na północ od: Si. Mitel w mocy 14 ikwię.niw, 
zdobyto większą część stanowisk  aimerykań- 
skich, piolożanych mw południe i południawy 
wschód od Madzey, na prawym brzegu Mozy. 
Berlin, 16 kwietnia, 
f b aa. Przy oczyszczaniu gniazd, bro- 
1 p k. j 1: ód 
N papie. a opo wwo ry zachód od 
100 żołnierzy i zdobyto liczne karabiny maszy- 
nowe. Atak mieprzyjacielski ma północny za- 
chód od Nieuve Kerke w dl 14 kwietwia tamo 
zaikjończył się ciężkiemi stratami nieprzyjaciela. 
Berlin, 16 kwietnia. 
(Biuro Woiifa). Sprawozdanie wojskowe fran- 


wyżywić jo i wychować z pracy swojej, ale te- 


LA . . » . Le) 
raz stany jestem i słaba, że już nie mogę pra- 


cować, a przecież musi człowiek żyć tak długo, 


jak się Pamu Bogu podoba. 
— Syn wasz żyje? 
— Tuk, ożenił się. 


— U niego nie moglibyście mieć utrzymania? 
— Nie. Ożenił się z biedną dziewczyną, dzieci 


mają dużo, jest na kogo pracować. 
— A córka? 


_” |rywmie 


F A i tne ropozycye, które uzys 
Jak donosi paryski »Journal«, ks. Sykstus ny pulskiej sanicęcyę Rady ministrów, Istnieje 


Uenewa, 16 UnA T N 


„olficerów ij 


Nio PA ia biedactwo. Zły człowiek oszukał 


ych dniach zadecyduje nasza 
Rada ministrów sposób i system przejęcia ad- 
ministtacyi. wa ta nie jest jeszcze dcfini- 


ać maiszą 28 Stro-| 


projekt tworzenia na terenie obu okupscyj 

starostw na miejsce istniejący cie 
Kreisamtów« Ń Komend gowiatew: 
wych. Dopiero po objęciu tych aganów właz! 


niezbędnych reform, które odpowiadać mają 
wymagusiom stosunków krajowych i warun- 
ków chwi, przyczem uwzględnione będą, oczy- 
wiście, w stopniu najwyższym konieczności roz- 
wojewe Polski pod względem wewnętrziuym, 
Reformy te są jednak jeszcze daleko, Trzeba 
przedewszystkiem przejąć władzę i pokierować 
nią, trzeba, aby starostowie polscy wytworzyłi 


doskonale fun kcyonującą machine administra- 
cyjmą, wzorowaną na najnowszych wynikach 


zachokluao-ewropejskich, a następnie — zbada- 
wszy braki i wady — usunąć je i reformować 
machinę. Zaznaczmy dalej, że ministerstwo 
spraw "wewnętrznych stoi na stanowisku ko- 
nieczności. zaprowadzenia trzech jednostek ad- 
mimistracyjnych: gminy, starostwa (po- 
wiaty) i województwa. Na razie jednak 
"= zaje prawidbpodobnie gmina i powi a- 

Będzie ch pod zarządem centralnym i dy- 
spłozykyą ministerstwa spraw wewnętrznych 
T3. Przed wojną liczyło ich Królestwo 84. Nie 
wejdzie więc prantlopodobnie (na razie) pod 
zarząd polski 11 powiatów wschodnich, podle- 


(ctapy i Oberost). pracy w zakresie opieki wojskowej. Pomijająa 
Ministerstwo spraw wewnętrznych — opraco-| już bowiem zaspokajanie potrzeb rodzin żożnie- 
wuje obecnie listę kandydatów na stanowi-|rzy połskich, wyłoni się w najbliźszym czasie 
ska bkarostw. Będą łoczywiście uwzgl, konieczność zaopiekowania się imwałidams, 
duieni w pierwszej linii ci, którzy ukończyli wyż-j przybywającymi z Rosyi, wedle ścisłych śnfor- 
szo kura alumistracyjne. Słychać, że wspo-| macy blisko 15,060 ludzi. 
iuniare, oraz Średnie kursa xdministrzcyjne do-| - Dułkowuik Januszajtis uważu za bezwarun=, 
starczą władzom polskim dostatecznej ilości] kowo wskazane, aby w tym organie rządu fun- 
wykwalifikowanych sił fachowych, powzebnych keye sprawowały osoby wojskowo-fachowe, 
przy obsadzeniu stanowisk. Kończąc swe wywody, pułk. Jamuszajts pod- 
Nie jest również wyklutczonem, że w pewnym kreśla wiełkie zaslugi, jakie sprawie organizo- 
stopniu odda nam poważną usługę|wania obecnych zaczątków kadr oddaje com 
Galicym, uraz zabór pruski. Już w|Barth, kóry z nadzwyczajną gorliwością pra- 
najbliższym czasie będzie można zakomuniko- | Cuje z wielkiem zamiłowaniem nad sprawą bu- 


nie jest nawet jeszeze w przybliże- |-— polityczne. Trzeba 


wać informacye bardziej szczegółowe. 
DJ 


dowy podwalin armii polskiej. 
Puk. Minkiewicz, hmspektor kursów 


Raąd: polski opracowuje projekt refor-|Szkoinych, mówi io (obecnych kadrach: 


my agrprnej. Każdy, choć cokolwiek obe- 


— Co się tyczy korpusu oficerskiego, t0 ma- 


znamy z tem zagadnieniem w Królestwie, przy-| ny obsadę: nmiej więcej pełnej brygady, tem 
zna, że należy ono do najbardziej skomplikko- bardziej, iż zmaczna część i to sterszych ofice- 
wanych w dziedzinie polskiej polityki wowngtrz=j TÓW, zgłosiła «ię do nak z Benjamininya. Obo- 
nej. Wśród włościan panuje głód ziemi. Kar-|nie posadamy materyal podoficerski, który 


dynaluan dążeniem i założeniem 
grarnej jest wozdzia ł maja 
stwaw y eh: majorawkich i 


reformy a-| jest wprost znakomity, wystarczy w zapałrośch 
tków pańs|n* obsadzenie pełnej brygady. Wogóle brakii 
koronnych pomią. | Podoficerów nio będzie odczuwała przyszła x. 


dzy ludnaść małorołną. Jasnem jest, że to spra. | Wia polska, gdyż potuafimy w szybkim czasie 
wy proletaryatu wiejskiego u nas nie rozwiąze, potrzebny kontyngent wykształejć. 


jeduakżo będzie to poważny krek naprzód ua 
dro do całkowitej sanacyi stosunków, 


By jednak szeregi podoficerskie utrzymać ma- 
dal na tym wysokim poziomie, jaki zdolaliśmyw 


Canine projekty s4 obecnio opracowywane osiągnąć, potrzebny jest gmudtownie dopły Ww Te- 
i dyskutowane, Rząd traktuje ja 2 całą pieczo-| FTA, co umożliwiłoby zużytkowanie nabytej. 


łowitością, zdają sobię bowien zaszo siary tza- 


|dow o jasno sprawę, że ta reśzama posiadać te- 


dzie wybiine znaczenie gospodarcze i głownie 
więc rzecz całą grumto- 
wnie i wszechstronnie rozpatrzeć, Władze pol- 
skie zapewniły sobie współpracę wybitnych 
anawców spraw agrarnych, 
Dalszy zakres starań, zabiegów i wysiłków 
rządu w dziedzinie polityki wewnętrznej sta- 
nowi opracowany wszechstronny (projekż u- 
Łezpieczenia Tzesz pracujący 


dla robotników i służby wiejskiej, ubezpiecze- 
rozległą 


dą Radzie ministrów do zatwierdzenia. 


tyż 34 s CE E p t U i 
D r a E TR 
bu (Y norze WOJSK USKI E weszła 
obeenie — po dokonaniu wyborów do Rady 


Po 


1 


PEt - |kodw. 
dzy przystąpi ministerstwo do przeprowadzenia | u 


zapytany, jak 
Się u 


Pułkownik Januszajtis, 
sią przedstawia obecny saa znajdujących 
nas kadr wojska,, tak odpowiada: 
„Przygotowaliśmy zupełnie konkretne ściśle 
epracowame plany budowy kadr dla przyszłej 


wiedzy wojskowej i wyszkolenia przez dość ki- 
czną kadrę podoficerską. Nastrój wśród żonie- 
rzy jest -bardzo dobry, stan wyekwipowmia i 
uzbrojenia oddziałów zupełnie zadawałający. 
Zołnierz jest obcy wszełkiemu politykowamniu. 

Puik. Berbeski, inspektor szkół wojska- 
wych, mówił o szkole podchorążych ti szkole 
podofcerskiej. W pierwszej szkole mamy 278 e- 


lewów, w czem zaledwie 90 starych żołni z 
Legionów, reszta za to ochotnicy, posiadjący 


éh [minimum ukończonych 6 Klas gimnszyum, 


Szkoła podoficerów zaś liczy 200 elewów i przy- 
gotowuje materyał starszych podoficerów, - W 
obydwóch szkołach panuje ogromny zapat do 
pracy, głębekio zrozumienie obowiązków woj- 


ę.|Korytch, świadomość przyszłej noli w endi tra- 


rodowej, jaką odegrać przypadnie w udziale 
obecnym elewom. Gdy sprawa woajskw rza05a- 
nie pomyślnie załatwioną, szkoły te odpowie- 
dnie zostaną. powitkszone, 

Major Wyrostek, szef kraj. Inspektoratu 
zaciągu do wojska, infonmufe o ustawie wojsk. 
w = grtsoprienwemiu wziął wyi 1- 

— Ustwwa A 


ara 
G 


i mec. Hłasko. W qienwszych dniach stycznia 
projekty przedłużono rządowi polskiemu na 
dwóch posiedzeniach nudy ministrów. Rząd pro- 
jekt ten przyjął z pewnemi zmianami poczynio- 
nemi przez ówczesnego ministra spraw wewnę- 


armii polskiej, plany, oparte ma ustawie woj- | trzmych, p. Steckiego. 


skowej i wynikającym z niej poborze przymuso- 
wym. Dopóki ustawa wojskowa nie zostanie 
wprowadzoną w życie, dopóty sprawa rozwoju 
wiojska znajdować się będzie w stanie zupełnej 
niemal stagnacyi”. 

— Orgunizacya armii — wywodzi dalej pu- 
kownik Januszajtis — powimna iść we wszyst- 
kich kierunkach, to gwarantoweć będzie jej ua- 
rodiwwy charakter. 


Zjezd przedstawicieli cejmaków 
z okupacyi zustryackiej, 
Z Lubiina pisz do »Dziennika Narodowego: 


Dnia 5 bm. odbył się w Dublinia zjazd: przed- 
stawicieli sejmików z okupacyi austno<węgic- 


— Jakie w tym względzie są najważniejsze |skiej, Przewodniczył ołradom zjazdu p. A. Ka- 


zadania? 
— Nu czego najważniejszych zagadnień tu- 
taj wybija się konieczność zorganizowania przy 


rządzie polskim wrganu, zastępującego przyszłe 
ministerstwo jay. 


Za podstawę służyć będzie istniejąca Komi- 
sya Wojskowa. Temu organowi przypadnie w 
udziale przedewszystkiem zorganizowanie pow- 
szechmegio poboru, następnie zapoczątkowanie 


mieński; był obeony na zjeździe przedstawiciel 
ministenstwa spraw wewnętrznych ip. mr 

wioz, przewodniczący sokeyi samorządowej. 
iBo wysłuchaniu sprawozdania z posłuchania 
delegatów u Rady regoncyjnej, eraz po odezvy- 
tamiu listu ministerstwa spraw wewnetrznych 
mra i 
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zjazd uchwalił następującą rezolucyę: 
Uchwałą z dnia 22 lutego uważaliśmy, iż je- 
dynym zwierzchnikiem satuorząłu jest rząd Pol. 


— Mój mąż przed śmiercią wystawił chatę tylko garem — odezwała się staruszka, wi-| dni później, a matka walczy ze śmiercią. Muszę 


która dlo mnie należy. Już jest stara, zbutwia- 
ła, ale przecież jest moją własną, mieszkamy w 


dząc wysiłki konia i trudność uchronienia sań 
cd wywrócenia się. ” 


— Niema co o tem mówić, abyśmy was tu 


zostawili — powiedziałem stanowczo. 


— Opadal, tuż przy drodze stoi chatka, w któ- 
rej mieszkają dobrzy ludzie. Głdybyśmy tylko 
dv niej dotarli, zatrzymam się tam i odpocznę, 


a wy będziecie mogli dalej jechać, w każdym 


razie będzie wam Jżej bezemnie. Odpoczawszy. 
jeszcze dzisiejszego wieczora pójdę do wsi. Wa- 


sze ślady pomogą mi i ułatwią drogę. 
— Jak daleko jest da wsi od owej chaty? 
— Trzy ćwierci mili, 
— Astąd do chaty? | ~ 
— (Około pół mili. * * h 


— Jeżeli życzycie sobie u komorników się 


zawiadomić jej męża, aby do niej pojechał i 
pochował dziecko. 

— Spriwa to rzaczywiście poważna, ale dzie- 
cko umarło i nie go już nie wskrzesi, a żona 
znajduje się pod dobrą opieką. Dlatego myślę, 
że niema powodu, abyście wy narażali swoje 
życie Wla wypełnienia tego polecenia. 

— Tak omie prosili i przyrzexklam donieść 
o wszystliem mężowi chorej kobiety, Mieszka 
on 0 milę od kościoła: jeżeliby jego samego nie 
było w kościele, opowiem wszystko ludziom z 
tamtych stron, a oni go zawiadomią, 

— A jeżeli wyjdziecie jutro? 

— Jutro może być jeszcze gorzej. 

— Nie może już być gorzej. Jeżeli nie przy- 
rzekniecie mi pozostać w chacie do zmiany po 
wietrza, musimy was koniecznie dowieść na sa 


starej 
chleba 7, która jej przynosi do domu kęs 


zatnzymać, nie będziecie mogli dziś wieczoram 


Jliście już kiedy w naszej wsi? 
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— Jak wiecie, dziś jest sobota, a jutro pora Widocznie starucha obawiała się, że przemok 


i + gg de 2e AŻ patmweć|brze mi i wygodnie. Ale tak ni dziwnie, nie śe w: 
Zawiniła GPN prawda, ale Przecież umian tego opowiedzieć. Jesteście tacy dobrzy! cą będziemy chcieli być dla niej zanadto 


być w kościele, podjęłam się zlecenia, 
jej pozwolić umrzeć © głodu Ah 


mam oświadczyć ludziom w kościele, A 


phwilę pe Swoich kłopotach, mówiąc |przykno 


EPE- Zapasa ie mogę ca = >» jaj Bi ! 3 E bizy, przyrzekła więc zastosować si 
— Sami jesteście na święcie? sz każ będzie rada, gdy jej przyniosę trochę O mr naszą: szła powoli, ciężki, a dodatek) — Caza zlecenie? i byek. es ; DE (© d. m). 


= Miałam męża, ale umarł 
z "R 
zieci macie? 

— Dwoje: chłopca i dziewczynę, Starałam się 


a przybył — Dziewczyna z jednego z waszych ostedk 

poradzi-sa- uly? jeżdzię, Koń mozołił się, ale raz po raz|wydała się przed kilku laty za chłopa, W nae 
musiał przystęwać dla odpoczynku. szej wsi Przeł paru tygodniami odwiedziła 

raz już mogę pójść dalej, jestam wam|ewoich i tam zległa, Dziecko, umarło w klika 


| zt a , Żebym ją tylke mogła odżywić, Po, à 
po sześciu latach A = Saya sił. Później już sobie nam w siaruszce Í jej worku, nie 
ma, bo jest pracowita. : 

s a ry mieszkacie z córką?, 


— 


, kretaryatu i wszelkich możliwych władz nie od- 


ż Nr 178. 


BRENTA A O 


ski Poddając się dziś wysłuchanym  wskaza-|szej słoty, umieściwsz 


niom tegoż rządu i mając jego zapewnienie, że 
w najbliższym czasie nastąpi przejęcie przezeń 
dininistwacyi kraju, zjazd wzywa. sejmiki, aby 
dalej w ramach obecnej tymczasowej ustawy 
zatychmiast do pracy pwzystąpiły. 

Przyjęcie powyższej uchwały kłwdzie kres 
niepewnej syruacyi, jaka zapanowała od dłuż- 
szego czasu w dziedzinie naszego samorządu 
powiatowego. 

Pozatem zjazd przedstawicieli sejmików po- 
wiatowych obradował nad różnemi sprawami 
natury gospodurczo-finansowej 1 powziął odpo- 
wiednie uchwały. 


i EREN SEE z A e a 
Wakzatysta 


8 mswie ka. Radziwie. 


Zmany trębacz hakatystyczny, Ginschel, wy- 
stąpił z ogromną filipiką przeciwko ks. Radzi- 
wiłłowi z powodu jego mowy w pruskiej Izbie 
panów, Filipika ta jest rozwlekła, niesmaczna 
t oklepana, alc podajemy jej próbkę jako dowód 
jak wojna obecna działa.ma hakatystów. P. Gin- 
echel, wyraziwszy ubołewanie, że ks. Radziwiłł 


„krewny króla pruskiego” musiał „Skapitulo- 
wać przed demokraeyą polską“ pisze następnie 


„Posener Tagblatt“: 

„Książę Radziwiłl mówi, że porozumienie jest 
tylko meżliwe, jeżeli rząd pruski pójdzie dalej 
aa obranej przez ministra Drewsa drodze i je- 
æli rząd Rzeszy podejmie prowadzoną przez 
warszawską Radę Regencyjną politykę. A więc 
obecna, dla niemezyzny na wschodzie wręcz 
fatalna ustępliwość rządu pruskiego nie wystar- 


czy bynajmniej nawet ks. Radziwiłłowi, lecz po- , 


winna iść znacznie dalej, jeżeli porozumienie 


szawskiej Rady Regencyjnej, ujawnia się jej źle 
stworzenia Welkiej Polki także wbrew woki 


pańtw centralnych tak jasno i zostąła przez nas 
tak często udowodnioną, że nie potrzeba o tem 


J 
ma być możliwe. Go się zaś tyczy polityki war- (bu 


maskowama tondencya antyniemiecka, jej chęć. 


! y na jadacj podwodzie 
starców i dziatwę, ruszyli wygmańcy do pobli- 
skiego Daszowa, 


Prawdziwa orgią był pegrom w Kumanów- 
9e, w powiecie berdyczowskia. Całe gozpo- 
darstwo 1 remanent pp. Nakrasrów już przed- 
tom były opanowane przez komitet włościań- 
ski, kżóry ogmiaiczywszy wladze właścicieli do 
zera, ochraniał jednak dobytek przed rczgra- 
bieniem. Niebawem rzucono ze wsi hasło p o- 
gromu. W ciągu kilku minut lstny szał opa- 
zowat wioskę; kołiety i mężczyźni, dzieci i 


starcy, wszystko to pędziło na folwark pieszo, 


konno i na podwodach, by dać ujście tak dłu- 
go hamowanemu instynktowi § żądzy łatwego 
nabytku. Cały remanent żywy i martwy, załm- 
dowania, zagrody, zboże, w ciągu kilkunastu 
minut zostały rozniesione i zmiszczone, zabu- 
dowsnia rozebrane na opał, powozy i maszyny 
rozrywane na 
spotkał okoliczne majątki: Tulczę Wujn 
Mszaniee, Machnówkę 
Humanowióckie. 

W powiecie czerkawskim, na Kijowszczy- 
Źnie, uległ pogromowi majątale” Taszłyk, 
własność p. Józefa Rerezowskiego. Mimo nai- 
lepszych stosunków ze wsią, jakie ustaliły się 
w ciągu 35-letmiego jego gospodarowania, nie 
uchroniło ge tu od najzupełniejszego zniszcze- 
nia. Do dworu przyszli wszyscy miejscowi wto- 
ścianie z oświadczeniem, że chcą bronić folwar- 
ku przed napadem sąsiednich gmin. Po krót- 
kiej rozmowie z nimi zrozumiał p. Berezowski, 
że właśnie oni mają na celu ienie ma- 
jątku. Odrz A stało się hastem 
pogromu. Że wsi nadciągały tłumy. Wszystkie 
budymki, stajnie, magazyny, warzstaty były w 
jedmej chwili rozbite. Rzucone bomby nie Wy- 
chiy, cały dzień i całą noe trwał rabunek 
zy odgłosie strzałów i krzyków. Właściciel 
icielami wło- 
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siedział w 


z przedstzew. 
|ściam i ea ywał ich od wtargnięcia do do- 


mu. Komitet teroryzował pogróżkami p. Bere- 
zowskiego, który do 7 rano dom utrzymał, — 


tracić ani słowa, gdyż przyznają to także wszy- |0 tej porze przyszii wyslańcy komitetu i pole- 


sey przyjaciele Polaków. Ozyż nia znaczy to |cili 


przewracać rzeczy do góry nogami, jeżeli sta- 
wia nam się takie nie dające się spełnić warunki 
z tą perspektywą, że po ich spełnieniu możli- 
wem byłoby porozumienie z Polakami? Wobeu 
tego położenia rzeczy, tego bezustannego prze- 


mu wydądić się z dworu. Zabrał więc ma- 
tkę staruszkę i siostrę, odprowadził je do ogro- 
dnika, a sam miszył na stacyę, ponieważ po- 
wiadomiono go, że jest poszukiwany. Cały dw- 
bytek jego tymczasem został rozgrabiony, w 
taa wszystkie namzędzia rolnicze, urządzenie 


części i dzielono. Podobny los 


suwania stosunków i przekręcania ich motrza- 
baby doprawdy raz piorunów, jakiemi gen. Hor. 
mann rziycał w Brześciu Litewskim gdy mu się 
aprzykrzyło, że Trocki chciał nan: bezustannie : 
stawiać warunki į kiedy pieścią uderzył w stół, 
mówiąc: My jesteśmy zwycięzcami. Tak też po- 
winne sę powiedzieć Polakem. Naszą rzeczą test 
stawiać warunki a Polaków je spełaiać į zagwa- 
ranfować ich trwałe spełniamie, Jeżeli tego nie 
cheq lub nie mogą, w takim razie zastosujemy 
do tego przyszłe nasze postepowanie. Dość już 
zamieniono słów, także w kwesty polskiej, 
cheemy wreszcie widzieć czyny. Tyle w odpo- 
wiedzi księciu Radziwiłłowi*, 

liakatyści usilnie przenją nad tem, ażeby za oskardóów ti 
grapacą krzewić nienawiść do Niemców, i ” 


domu, stare moble i bardzo cenny zbiór staroży- 


tnej broni, 
"a zr aga mmer 
Kronika. 
Kraków, 16 kwietnia. 


BŁONIA KRAKOWSKIE odmienny zupelnie w 
| czasie wojny przedstawiają widok. Pocięte na zago- 
niki, w miejsce zielonej runi, ukazują, czarnozieta, 
Zmikły szala krasiatych, różaej taaści krów, oraz 
kori za to pola ożywiły się gromadkami kobiet 
[i młodzieży, kopiących skrzętnie rydlami, a nawet 
bniętą ziemię-żywiciełkę. Rzadko 


Wilson i Lloyd George mówią ciągle o walce Piet 
z autokriegą pruską, z uciskiem prawem piesei I im czola, uprawiając ziemię pod ziemuiaki, kapu- 


polityką przemocy — ho zasługa hakatyStÓw | stę 
w tej niierze jest znaczna. Ażeby dosłownie u-t 
żyć przyslowia niemieckiego, powiemy, że Pan 
Bóg postara się już o to, ażeby drzwa ha! aty- 
styczną mie umosły aż pod niebo. 


i różne jarzyny. W tym roku skąpy deszcz utru- 
dnia pracę w ogródkach. 

Wieczorem zaś, kiody zagony opustoszeją, sły 
| chąć tylko pródne irele drozda w parku lub piskli- 
we, żałosna jęki czajki, uwijającej się nad torem 


M Beie, | 


Korespondent »Kuryera Warszawskiego | 
domosi z ziemi kijowskiej: deh io: : 

Pastwa brutalnego pogomu padi dwór pp. tych ogródkach, ehociaż nie wie, czy zdobędzie 
Podhorskich w Ł op aty nie. Apelacya do emninki i nasiona na zasadzenie i zasianie i czy 
władz miejscowych, jak i do generalnego ge- | Todzieje pojni nie zniszczą owoców jej pracy. 


nych i papierów. 
Tak wyglądają Błonia w głodowych latach woj. ! 


niela żadnego skutku. Majątek Jankowce. 
|Wernyhoroden, w powiecie berdyczow:! 
skim, zostały zrabowane doszezętni el 
przez włościan miejscowych. Włościanie janko! 
wieccy wtargnęli do mieszkania p. Stanisława 
Lipeckiego i zniszczyli wewnętrzne urządzemie 
domu, Na kilka dni przed pogromem napadnię-! 
to na niego i zabramo mu 1040 mebli, j 
Włościanie gminy Kalnik rozgromili do- Stowarzyszenia *Przytuliskoc weteranów : powsta- 
szczętnie mieszkania wszystkich oficyalistów, a nia z roku 1863/64 w Krakowie odbędzie się w dniu 
częściowo i robotników cukrowni miejscowej, |£7 kwietnia b. r. o godzinie 5 po południa w lokalu 
należącej do p. Wł. Jawoszyńskiego. Grabieży | *Frzytuliska« przy ulicy Biskupiej L 18. 
dalkonano z iście szyatyckiem barkurzyństwem,' Z TARGU. Targ dzisiejszy stosunkowo był zna- 
Tłum podawał oryginalne powody grabieży: cznie lepszy, aniżzli w innych poprzednich tygo- 
»urzędnicy i robotnicy pobierają pensye, a za-; dniach. Dowieżiono przedewszystkiem większą ilość 
tem umniejszają dochód z fabryki, która jest | masła, za które żądano przy lepszej jakości 40 K za 
własnością ludu...« O magazyn toczyła się mię.;1 kilogram. Pojawiły się też jaja, obfita zazwyczaj 
dzy robotnikami a umem prawdziwa walłka,w porz? wiosznnej. Sprzedawano je przeważnie po 
przy użyciu bomb i karabinów. Noc przepędzili 50 h za sztukę. Sara nie dowicziono zupałnie, Na 
zebrani oficyaliści w laboratocyum fabrycznem innych placach targowych pojwriły się rozmaite 
w ciężkiej trosce o życie, albowiem napastnicy nasiona, a natto już nowalie, jak na przykład met 
siraszyli swe ofiary od czasu do czasu grozą ,kiew, oraz szczaw i to w większej ilości. Na Rynku 
nordu. Dopiero nad ranem wśród najoleropniej- , głównym od strony kościoła N. P. Maryi sprzeda- 


ta | Słerograistka 


Dzeja mączeńskie 
Pedląsia 1 Eielmszczyzny 


lət 50, kczdzietny, poszukuje po: 
sady zaraz na ordynaryę w Kró- 
łestwie Polskiam, na skromnych 


pialtyką, pisząża biegle na ma- AŚ 


Jeżsli tylko widać tam mężczyznę, przeważnie tylka ko-| Z POCZT POLOWYCH. Dyrskcya poczi ogłasza: 


ty i dzieci pracują gorączkowo, sż pot zalewa | Z dniem 11 b. m. została wysyłka pakietów prywa- 


|2L 5571835 wstrzymaną. 


wyścigowym. Gdzieniegdzie przez różową łunę za: I, ne » 4 : 
P wać, słońca wystrzeli płomień i sina wstęga : Z Żywea piszą nam Celem pośredniczania w spra- 
dymu ze spalonych garści przu, badyłi zeszłorocz. |Wtch udzielania gsubwoncyi dla rękodzielników, 


„przemysłowców 1 kupców pawiatów żywieckiego i 


jay. Uboga ludność miasta gorączkowo pracuje w, 
| 


| mują osoby interckowaua bądź to w postaci narzę- 


_ NADZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE | pietwa (Con 


z pierwszorzędnych domów, p 
kuje posidy zaraz, Chetnie wyje- 
dzia do kąpiel. Zgłoszenia: Domi- 


Nowa RFFORHMAK 


| M LAROAC e EEC 


wano przeróżna kwiaty wiosenne, oraz kwiinącą 
tarninę. f 

Z ZARZĄDU TOWARZYSTWA SZTUK PIĘK- 
NYCH otrzymujemy pimo następujące: 

W kronico popołudniowej +*Nowej Reformy« z d. 
Lib- m. zamieszeaono pod adresem zarządu Towa- 
lzystwa Sztuk Pięknych: pigmo, skierowane prze- 
ciw eprkularzowi zarządu, a ednoszące się do ta- 
kich. obrazów w tastytucyi, których cyrkularz zu- 
pelnie nia dotyczy, Pomieważ to pismo może wpro- 
wadzić w błąd opinię, przeto imieniem zarządu To- 
warzystwa Sztuk pięknyeh podaję do wiadomości, 
ża wszelki obrazy, powierzone instytucyi w prze- 
chewanie przez artystów, względnie prywatne oso- 
|by, przebywające w kraju, czy 6d kraju odcięte, 
utrzymywano są w, trwałej ewidencyi i przochowy- 
wano, jako cudza właaność, z pełnym pietyzmem. 

Jakkołwiok oświadczenie to wyczerpuje kwestyę 
poruszony we wzmiankowanym komunikacie, zd. 
|znaczam odnośnie do cyrkularza zarządu z dnia 27 
jnarca 1913 roku, że dotyczy on w pierwszej linii 
cbrazów, danych w zastaw z4 pożyczki, udzislone 
w odległej przeszłości z dawno wyezerpsnego fun- 
duszu pożyczkowego. Fundusz tem stanowił jedyne 
źródło w instytucji, którego młodzi artyści czer- 
pali doraźną pomoce. i 


która sai koukursowy przyzna w całości jednej 
pracy lub rozdzieli według uznania. Nagrodzone 
paca stają się własnością »Książnicy«, która ma 
Prawo wydać je za dadatkowem honordryum. Skład 
sądu konkursowszo będzie osobno ogłoszony. Pra- 
ce należy nadzyłać pd obranem godłem, a w zam- 
kniętej konereis, opatrzonej tem samem godłem, 
Dnicży podać nazwisko i dokładny adras wysyla 
jącego. ` 
\g APROWIZACYĘ MIAST GALICYI. Jak 
dowost Iwowska „Gazeta Wieczorna”, w dniach 
najbliszych ida się do Wiednia namiestnik hre. 
"BYM i qdbędzie z ministrem Twardowskim 
à ifereucyę w sprawach aprowizacyjnych kra- 
JU, 4 W BZCzEgólności miast. 
POWRÓT WŁADZ pO LWOWA. 
Lwowa przybyła osob 
sekcya III. namia 
dworu Zimny. Umieszszon 
łowo Ę prywatnych bulynkąch przy ulicy Lind ego 
1.61 Slowackiego L 14, Po opuszczeniu bowicnt te 
szty gmachı glównego namiestnictwą przez wojsko, 
co nastąpi już w najkrótszym Gzazia, zastanie sali 
Cya tara przeniezoną, 
W ciągu bizżąscgo mi słąca wraca reszta władz 
5 1a i krajowych 4 Krakowa, wśród nich krajow rz! 
baka 0) tego funduszu z Tygorem | gı epodarezy z szefom swcim generaiem S aai 
Z paragrafn > Pow celu urachomianie zæ |zancm, oraz cały szereg wojennych instytucyj go- 
gwGżdżonego 24 lat źródła pożyczek, zamieszczono | spod: Epa a ia o ake dami ściśle 
w dziennikach, nie wychodzących Poza granice! + "RAWA ci oy :4 km 20 hs, tx k 
ikraju, z natury też rzeczy nie detykamo artystów, |% w Fee cienny Zakład wos w 
ła ra ` * > |żem, Zakład HAm, Centrala pasz i t. p. 
cd kraju odciętych. krajowy Urzyl gaspo e sie mieścił w 
Poza zasewwami objęte w cyrkułerzu obrazy, za- Tadap daRom już na ten cer Nal s ac: wi 
stawione w skladach Towarzystwa od lat nieparię- i i gmachu Banku Związkcwego prze piaca a - i. 
wio Po uwahić on aA a Yea Kg SYNUACYA BILAS., Lwowskie 3 n 
= F ; kilk H ui ralo Sia W namah: s ~ 
lastu, by zrobić miejsze-dla tych dziel sztuki, któ- gtemacy! 2 MAE * ARA 
rych przechowywanie jest jego obowiązkiem. — Ta- znanej naszym szybsh a aaa ie za 
dit ga aako ii <a braci Chebnszezane, r ; 
raków, kwietnia ' Eiaa cia Con wierd 
E EZ, zdobywa sig wrreszeie - nasówaaa 
głych toszy się 2-dniowa rozp: wa etc rc NNS a rozszerzają — P oTaey 
5 czy Się 4-ARIOWA TOZPrAW. i 'EO PIĘCIU (sich. — MTwszEF) uf: Dao ifr- 
lamy ważzom z Pixrem Czajkowskim i Janem Syr- zenb wtar a a T TBM 
d À É 4 ji SE b Dn pnym 
kiem ma ezl, oskarżonym o zbrodnię kradziaży. | zrtykułe — ule bez areumentów. 884 
Również oskarżone są o swpółwinę Chana Tiedlero- STRZ ALY BANDYTÓW NA ULICASSE One- 
cy sadzonych Ołena i zem b, [EM nocy we Lwowie a zg ulis Zlkiowkię 
włamali się ad mieszkania p. Maryi Gorczyńskiej dA. sm "w e a „Kg: | wat da > e 2a 
przy ujiey ćw. Macka, rozbili kasę werthcimowska. T n ii, H an ga ag z. bi AA n = 
i skradli stamtąd kosztowności, wartości okol) m a a J « ST się > 5 -è a 
400K , oraz srourne naczynia, wariości przeszło a. geii T ehig pw ij =n reii m s = 
1.600 K. Wyrok zapadnie dzisiaj. jego e zró ka uling paeas y b drugie 
NIEPORZĄDKI W ULICY DIETŁOWSKIEJ, |4" 12 ulioę Żólkiewską W p ad, EE 
Piszą nam z miasta: W uliey Dietlowskiaj popioty Ma 4 = y kge". na, ilig ip mk RK pes u z 
i śmieci» leżą od 6 miesięey w podworcach realno- | 75, 7) oe ej | p? povanta 21 wę wa zy i 
ści, nieruszane przez nikogo i często stosy ich się- ETZ * ù e So > zw ty iko BD Wapi 4 
gują do okisn mieszkań parterowych. Ostatecznie | 5 JST paw i hc Dk D a je a - 
część tych nicezystości wywieziono z połwsrzów “ 4 == gw policyjny Po” Roe za m R. 
i wysypamo na całej uliey, gdzia już od trza th mic- | PU | Cumi t e m + ima react "= p tej 
sięcy leżą. Lato nadchodzi, wiatry i dzieci 10zrzu- | chwili ipw = ktowolwontsi AA do pana 
caja te śmi»:i po ulizy, tak, ża trudno mówić o po- cze: c, = i | = maj aj sie 
rządkach i czystości na tej ulicy, o wybuch epide- jednak cożnąć się, wyciągnął rewolwer i również 
má wię: nietradno. -Prosimy o zaopickowanie sią 
tą ulicą i zaprowadzenie w niej najclementaraizjsze- 
go porządku. Wiulomo, że z powodu braku paszy 
(dla keni, cierpi na tem porządck w mieście, j”lnak- 
że trudno tolerować stosunki, przypominające-Ol- 
kusz lub Działoszyce. 
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Onegdaj. do 
nym pociągiem z Krakowa 

której szefem jest radca 
4 została ta sekeya chwi- 


bandyta, aby wyskoczyć oknem na ulicę Zbarow 
skich i znikaąc w mrokach nocy. 


na 


Fis: 
stwie rnabunkowem, pepełnionem koło Buska. 
W stojącej samotnie w polu chacie, o kilka ki- 
Jemetrów od Buska, mieszkała rodzina Czucz- 
manów, składająca się z rodziców, 17-leimiego 


tnych do poczt 
i 627 


połowych Nr 296, 497, 428, 551 
dopnszezoną, a do poczt polowych Nr 


z 
anq 
uu cdi 


Ż UHEAYM. 


ROMISARYAT ZASILKOWY W ŻYWCU. — 


giaa się Czitztanm wynftmo pieniedzy jeń- 
com nosyjsktuw, skutkiem czego uchodził za 
człowieka zamożniejszego. Ta opinia stała się 
przyczyną nieszczęścia calej rodziny. Oto nie- 
| wysłedzen: dotychczas zbrodniarze wymordo- 
| wali w nócy z piątku na sobotę cała rodzinę, a 
dła zatarcia śltdów swej zbedni podpali na oå- 
i bialskiego, poszkodowanych bezpośrednio lub po: pa m chatę. Spłoncło cale zejście. Jedne 
ficćnio stosunkami wojęnnymi, a żasiugujących na tyko zwłoki jakimś cudem ocelały i komisva 
pomoc materylną z Tundzzów relox ych, natiezt- | jojo mogła stwiedrzić na nich, że dokonana 
nictwo (Centrala odbudowy Galicyi) ustanowiło | ty została przed podpaleniem zbrodnia morder- 
komisaryat zasilkowy z siedzibą w Żyweu. Ponie- stwa. Sprowadzowy ze Lwowa pies policyjny 
waż chodzi tu o pomoce desyć wydatną, którą otrzy- plik“, obwąchawszy porzucony przez zbrodnia- 


rzy opodal chaty niewielki worek z pszenicą, 


wpadł zaraz na ślady, które wak pajac? 
ucieczki zbrodniarzy, Biegł wa | prze DPO loz- 

i s widniały ślady stóp ludz- 
1 doprowadził komisyc aż do lasu oddalo- 
nego o kilkanaście kilometrów. Władze wojsko- 
we przyszły śledztwu z pomocą, wydały bo- 
wiem polecenie, aby wojsko obstawiło las w ko- 
jlo. Rezultat poszukiwań dotychezas nieznany. 
Panuje przypuszczenie, że zbrodni doputcili sie 
jeńcy rosyjscy dub żołmierze rosyjscy, którzy, 
przechodząc z zagranicy kolo Brodów, grasują 
często w tej okolicy i są postrachem miejscowej 
ludności. 


4 


dzi, przyrządów, maszyn, surowców, bądź też we 
formie pieniężnej, mającej na celu uruchomienie 
warsztatów pracy, przeto wskazaną jest rzeczą, że- 
by liczną rzesze naszych rodzimych p 1 
jako to: tkaczy, koszykarzy, właścisieli stolarni, to- 
karni i t. p. Ria aa, ły się bezzwło- 
emis dò biura komisarratu zasiłkowego namiest- 
trala odbudowy Galicyi) Sekcyw'll. dla 
przemysłu, handlu i rękodzieła w Żywcu. 

Agendy xomisarza zasiłkowego sprawuja dr Ka: 
zinierz Rakowiez, który urzęduje w dnie po- 
wszednia, z wyjątkiem soboty, w arcyvks. Starym 
Zamku w Żyweu, w sobotę przed południem w sta: 
rostwia w Białej. 

KONKURS NA GRAMATYKĘ JĘZYKA POL- h 2 polskich, 
SKIEGO. Na żądanie naczycieli języka polskiego, 

»Książnien Polska: Towarzystwa nauczycieli szkół GEN. GUBERNATOR LUBELSKA w WARSZA- 
wyższych we Lwowie przedłuża tarmin nadsyłania WIE. Dzienniki warsławy kie paśkpók wi papie 13 
prze konkursowych do 389 września 199 r. Równo- |b. un. przybył do W arszawy generał-gukernator lu- 
częśni3 zmiania treść konkursu o > gr ck bram 7 bez, poj piechoty Lip p SCAR; i aa 
s«cbno konkurs na gramatykę języka siego dla stwie szofa komisacyaia cywilnego rułey dworu 
kias E ne a pote dla las -Sie F wyzna- Millera, przəlstawicjela ministerstwa spraw zagra- 
czając dła każdego konkursu po 5.000 K nagosdy, vżozayaky upoimoraocnicnego ministra bar. Hoeniu- 


| 

h = i! ok 17 gl 
Jako nauczycie! GoMowy| BRP oo loreh 
wyjedzie na wieś słuchacz politeci AnA 

niki wiedeńskiej, We o p 
mioty giziaazyatna 


ifucharka 


szek n KWINS-' _ 
a stuwał do prze- $B 
głądu wojskowezo w 'Darno=|08 


rw) 


Klepacka, Andrychów. arysto- 


POTWORNE MORDERSTWO W BUSKU. 
lwowskie domoszą o potwomem morder- | 


T Antonis 


Wtorek. 16 kwietnia t918. 
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ga, zastępcy szefa sztabu generalnego majora Ry 
laka, oraz licznej świty. Nazajutrz przed południem 
o gedziina 1t przyjęty był generał Liposrak przez 
(Radę Regeneyjną, o godzinie 11 i pół zaś złożył 
wizytę przzyslentowi ministrów, który wydał na 
cześć gościa Śalarłavie w hotelu E iropejskim. Wie- 
czorom odbył się obiad i raut w członka Rady Re- 
gencyjnej J. Ostrowskiego. Jutro generał-guberna- 
tor Bezeler podejmować Fędsie generała Liposcaka 
śniadaniem. 

ZWAŁNIANIE ŻOŁNIERZY Z KORPUSU GE. 
NERAŁA MUŚNICKIEGO: Dzienniki warszawskie 
donoszą: Wskutek porozumieniassię rządu polskie- 
go z przedstawicielami glównej kwatery niemiec. 
kiej, przybędzie po 15 kwietnia z pierwszego pol. 
skiego korpusu (general-poruczniEa Dow bór-Muśnie. 
kiego) 1.099 ludzi, wybranych przez komeadę kor- 
pusu polskiego z pośród najstarszych roczników, 
do Mińska Mazowieckiego, w celu zwaluiafa teh 
do miajse stalągo zamieszkania. 

Żołnierza ci przybędą do Mińska Mazowieckiego 
z bronią, którą tam będzie złożona polskiemu od- 
działowi do dyspozycyi polskiej siły zbrojnej. 

W sprawio pierwszego korpusu polskiego między 
czynnikami mitwodajnymi trwają rokowania, rezul. 
tutów kiórysh -oczokiwać należy w najbliższych 
dniach. 


ze Świata. 

GDROCZENIE PROCESU LEGIONISTÓW 
W HUSZT. Jak donosi Iwowskw „Gazeta Wie- 
rzbrna ', proces legionistów intemewanych="v" 
Huszt, wyznaczony pierwotnie na 5 b, m., odnos 
rezono do końca kwietmin.s 
USZ LITWIXÓW Z URRAIŚCAMI. Jak do. 
ilae z Lozauny, w dniu 27 marca. r. 
Bozannią ukraińsko-litewski sojusz. 


t 
| zawiązał się 


j kiej »Do | Prezesem Rady s€juszu został hr. Michat Tyszkie. 
obecnie w” p zgodzic: wiceprezesem Józef Gaprys, członek litew- 
a R Rady narodowej, sekretarzem kg. dz 

y amerykańskich Liywi- 

7, przed 
łonkami: 


Bu i 
rów, skarbnik 
| stawicielom Ukrainy y 
ks. A. Siefanajbis, prezos litewskiego 


mocy dla ofiar wojuy, dr Józef Poryckij i O. J. 
Don mont. —— Jak WidAG zwi doniesienia, jest to 
impreza hr. Tyszkiewiezów, którzy nawemi acyl 
starają się taką sama odegrać rolę wśród r e, 
jak hr. Szeptycki w Galicyi. l 

KRADZIEŻ KOSZTOWNOŚCI ZA 400.098 KOR. 
W nocy z 4 na 5 kwietnia skradziono w Kazlinie - 
pcd Pragą na szkodę firmy Freisler z kasy werthef- 
mowskiej zosztowności (brylunty, perły, liczne zło- 
ta prze tmioty), wartości 400.000 K. Dyrekcya poli- 
cyi w Prylze wyznaczyła 5.000 K nagrody za wy- 
| krycie sprawców» oraz 5 procant wartości odebra- 
nych kssztownośri. 


rezes Rad 
"z anyk "Pyszkiewie 


NA RZECZ INTERNOWANYCH LEGIONISTÓW 
[W HUSZT złożono w dalszym ciągu, na listę pam 
| Henryki Zakliezyny: Fp. Konopkowie 300 K; p. Ma» 


wypalił do sklepu, Kiika sekund, któro policyant rya ze Skrzyński*n Sokołowska 100 KĘ; pp Kadi: 
zużytkował slem wydobycia rewolweru, wyzyskał 


|mierzowio Bartmańszy 340 K. — Na listę p. Jadwi- 
gi Kamińskiej w drobnych datkach 38 K; na listę 
[p Jana Dątrowskiego 65 K 50 h; na listę p. Sewo 
„rowej Maciejowskiej 100 K; na listę p. Kantorowej 
z Wielopoła Skrzyńskiego 180 K; na listę p. Wandy 
| Zaczkowaj 70 K; ma listę p. Stanisława Wojewskie 
|go, datkami po 50 K, złożyli pp.: Zygmuntowie 
Stenermarkowie, fr Lytulski I drowa Latinikowa; 
jdróbnymi datkami, prócz tego na tę samą list 


syna i malej coreczki, W-ostatnich. czasach zaj. 343.5. na-lisię pp. Mrzeworskiej i-Waechułowej zig — 


żyli datkami po 19) K: dr Samuel Tiles, po! 

zaś pp: Berniedowa Wacłtowa, dr Trammer Mir 
ir Mendelsohn, nr Merz, Ar Landau, dr Holzer, s 
H., Jgnacy Ehronpreis, Wilhelm Ader, dr Henryk 
Judkiewicz, dr Leon Aller, dr Edward Sternbach, 
Gustaw Bazes, Tałeuszowa Epsteinowa, dr Zygm. 
Ehrenprais; na tę zamą listę złożono jeszcze dro 
Łniejszynu datkami 550 K. 

Za pśrednietwim zaś pp. hr. Mieroeszewskiege 
i podpułkownika Ścibor Rylskiego w Zakopanem 
z:brano kwotę 623 K, zuś pp. funkcyonaryuszo 
ogrzewalni warsztuów kolejowych w Woli Duchas- 
kiej złożyli po raz wtóry zebraną między sobą kwo- 
tę 1.491 K, za co składamy im serdeczne »Bóg za- 

acle — 'Fowarzystwo Pracy Narodowej kobiet 
polskich. Za przewednic Henryka Zakli- 
CZeta . da 


„chów 
r STH 


REPERTOAR TEATRU MIEJSKIEGO 
IM. JUL. SŁOWACKIEGO. 

We wtorek, amia 16 b. m.: »Glnszecz Krzywo: 
szewskieg 2. 

We śrołę, dnia 71 b. mi: »Lato= Rittnera. 

We czwartak, duia 48 b. m.: »(thiszece Krzywa 
szewskiego. 

REPERTGAR M. TEATRU LUDOWEGO 
PRZY UL. RAJSKIEJ. 

We wtorek, dnia 16 b. m., o godziaie 3 po połu: 
dniu: »Za wolność w Legiony«; wieczorem: »Na li. 
nii bojowej«. 


Odpowiedzialny redaktor: 
MICHAŁ KONOPIŃNSKI.-=* 
Wydawca: adi 
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1 prokmzysta 


. ` s . 
Incilnwskieg > > ; d : Zswłoszoni J wie W powrocie do Kwik 
L. Wasilowskiega £cynie, poszuknje posady naiych- | warunkach. Zgłaszonia pod Ekonom 3727 2 3 | cenia sa  Adrca: J*. Nowosad, |... „,.: o mao Y 4 taigh 
c" : rozszerzone (miast. Żył a 3 M. Emta | posto restanto Dobczyce (Galicya). ma. d __ | ul Wesofa 5}. 372220] WA Zaginął. Ktałeg miał o NIA raków, ul. Miksotafsza l 13 pretokom nak ika, 
wydanie li, przejrzen? 1 rozsz lurz | POst€ restanto Kraków. 574933 8218 2 3 p. ` A ____ | wiadomość, hi zawiadomi | poleca, po” przęstępnych gennch | wpodemią handlową oraz a 
perser nutora, z maps, CHZemp x 3 Doszukułe sie i u Marti = ausztaywą na'świeższe moje'e, craz ubieranie w M I. n iii i Ty 
2 K 80 h rolvca , a małej rezlzości w Kra- Mioszizarni "riuchieaviie, D. Zaborów |iprzerabianie kapeluszy. 239668] 4 = T 2 Ary orra = 
p na Bi Wadawa.ciu: Starszy do ip gr 10 tys. koron. |5—6 pokoi, z całym komfortem + P O l IM usd p > nić pesad * 
ani: IL M.Gów F e” _|kowie, za do h ee pe A yh "VM  Komiogter CZESKA. —  Ośron s nizator, che j CSa — 
vsliTdiR3 sig ł ai 3 dwa a aszztant farmacyi E: eA Zgłoszenia tylko listownie przyj- | PoSznzuję w śródłmieścu Krakowi 0 KR morojv Oirzy mg Kariin zastawniczą szukuje miejsca kicrownik 
pg > 1 Angielski ma NE E anr ometre, muje Stan. Prekowski w Krakowie, | lab w pobliżu miasta od eso z a SKALĘ Da rower "damski i męski == zakłóca. adniiniztraczi if 5 = 
P s ia R ” y wiado: Pag = e 1 4 icza 9, Pośrednie inn. Zotos ja bi T € SK! d 1 a gą e i faberee: 
T a e n wa ncuski Siy Saot. diea aa ‘fal Kanonicza 9. Pośrednictwo nię. | termin. Zgłoszonia mioa OM. Zgłoszenia z podaniem jakości ros | mer Ta lnego wa od pee 
sh doli. ; 20lskie: Aż" | ary SĄ dopaszczalne 375 wać do Krakorwskiezo i a aa K Zg'oszeni P ro- 
niach Galicyi i królestwa Poiswie P - 3728 2 8 | wrskiego ma R £ i : od | éS oszenia glistów 
go A w Cewtralrerm Biarze Ni miccki itd. A $ sień, Kraków, ul. Dunaje: 8 TaD weru i numera karty zastawa p muje Admipistraoyt 
|. L U +. awa ye gri 5 kz 5 . 


wydawnictw. 
Wysylka nu pocztę połową tylko 
po uudesłaniu należytości. 
«034 Y 10 


i p s 
Peszukuje się 
pany ćoctędzącej do 7-letniej 
dziewczynki. Øgłosie się: Dr Haber, 
al. Grodzka 1.83. 8745 2 8 


Iona, wila „Ałma 
gl, Zamoyskiego L 9. 

Do wynajęcia na Jato i zimę 

(po 2, $, 4 i więcej) umeblo- 


| 
è pokoje z kackniami lub 
bez — położenie willi naj- 
piękniejsze, słoneczne — ogród 
dla użytku gości, łaziensa 1 
wodociągi na amy Te” 
: jewski wiadomości u właścicielki wi 
Kraków, wez 3: nien: elki wi 


Z Drckarni Literaekiej w Krakowie, xl. Jagiellońska 10. 


Początki, Konwersaczg Gre 
matyka, Korespondencya, 
Literatura. Lokcye «J0BN0 
i ubisrowe ed 6 keron 
miesięcznie. 


Instytut Anseza 
ul Szewska 17. 


wono, 


Kupie 
wózek dziecięcy amer. o ile możno- 
ści z kapis, tylko w dobryis sta- 
nie. Zgłussenia pod We W. przyj- 
muje Admir istraga „N. Reformy", 
8576] R 


I; 
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267 25 0 
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Bo sprzedania 


za 59.866 koron wila w Za- 
kopanem z laskiem, blisko 
morgowym. Wiadomość w Kra- 
kowskiem Biurze ogłoszeń, 


Potrzebny od 15 kwietnia 


bchalie samodzielny 


pierwszorzędna siła, ordz par- 
na z ładnem pismem. Zgłosze- 
nia: „Nowości Ilustrowane, 
Kraków, ul. Kazimierza Wiel- 
kiego. 8510 8 8 


w pobliża Kr 
krów, 


„Nowej Reformy“, 


-comm 


Poszekuję do kupna starszego an- 
glsza. Zgłoszenia przyjmuje Ad- 


„tbranła, 


Kalel Polonia w Krakowie 


posznkuja natychmiast dwa pra. 
czek i Kawinyżi za dobrem wy- 
uegrodzeniezm i utrzymaniem. 


2, pod „z. 6“ sa! 


5 aj 
Kamienica 

iętrowe, tuż przy Rynku głó- 
3, e w Erakowie uć zprzedanią. 
Gotówim Wea me %0 kupna 
760.000 K. Zęłor cenia pisamne pod 
niredmiaie on, rajanje, A 

inistrae, r big i 

A (8768 220 7 


— a OE EE RZECZ R 
ZEGARHISTRZ 
lub 


ZBOGTNIZ 


znajdzie korzystną posadę ja- 
ko kierownik filii w Zakopanem. 
Zydoszenia przyjmuje ERIE 
G6LDWASSZA, jubiler, Kra- 
ków, Grodzka 26. 2563 88 


38153 20 


"/, Części, dem part, mur., parceła 
budowli., ogród, przy Sxlwatorze, do 
sprzedania, Dębniki, ul. Madaliń- 
skiego 1, 11, od godz, 2—4 po poł, 
Dom parterowy. 3740 2 3 


Ma paelan 


owa, potizsba 6 
rasy galieyjskiej, żSłto-czer- 
: Zągłcdtenie pod „Rasa ga- 
“ j rűnistracya: 
3738 2 2 


Poszukuję 
zastępstwa trzf i za niskiem wy- 
nagrodzeniom. Posiadzm odpowie- 
dni iokal przy ul. ruchliwej, w 
miejsca na umieczczenie trafiki 
wardze edpowiedniera, przy u!. BaT- 
skiej. |. 6, Dębniki, Pelfermann. 

3425 2 8 


Aparat 


wiąkszy do eloktrezewania, o ijra- 
dzie siałym, oraz frek dia Średnie- 
go msżczyżny da sprze ania, Pod- 
górze, ul. Józefińska ł. 11, piątro. 
5341 2 8 


w małem 


AERA 


jomionego 


Roja „hewej Reiormy* pod 


8751 24 


a 


n si 
4167 2 8 taku", 


„šeło“ przyjmoje Administracya 
„Nowej Reformy“. | 


Poszukuje 


na kierownika tartaku i m 


przedsiębiorstwem, W pełni sił, | Karmelicka 1. 
nczciwego, Gawalidy, wzglę- 


dnie młodszego emeryta). Wa- 
zonkibard 


wymagana. Zgłoszenia z odpi- 

m świadectw inb rekomen- 
dacyami przyjmuje Admin 
stracya „Nowej Reformy“ po 
„Ryrekiyr mlyna i tar- 


wa 


formy”, SB Ada 


Magazywieć y i rainira 


 prowincyę poszukuje Bine 
ro przemysłu drzewnego, 
-|e. k. Nam. (0.0. G) i Wyda 


STRO 2 9 


miasteczku z 


niej Galicyi, człowieka, GhZNA- | kraj, Organizacya stel. hat 


rodzaju |maszynowych, Kraków, ulica 
3600 3 3 


"—m>—_LL)DLLLM ena 


POSZUKU 


i- |do wydzierżawienia pensyan w 
g | Zakopanem zaraz, Zyłoszonia Wrsg 

z warunkami proszę adresowa à 
Administracyi „N. Refermy* | 
5645 88 |Br S. M. 8817 8 


Rządca drukarni I. K. Górsk. 


ań 


z tego 


zo korzystne, Kaucy a! 


